
555

N *’° 8 q .

F R E D E H R  A^U G U S  T

z  JBozey Ł a sk i K ró l Saski JLiaJke W arszaw ski etc.

W szem  w  obec i każdem u z osobna kom u o 'tern w iedzieć należy , w ia­
domo czyniem y, iź Sad Nasz Kassacyiny X iestw a W arszaw skiego wydał 

T w yrok  następu iący :

D ziało się w W arszaw ie, w Pałacu zw ykłych  posie­
dzeń R a d y  Stanu , K rasińskich zwanym y na posie- 

? -dzeniu. zgromadzonego Sądu Kassacyinego , dnia
osmegQ miesiąca Listopada tysiąc ośniset iedenastego 
roku.

S Ą D  R A S S A C Y I N Y .
X i  ę s t w  a  W a r s z a w  s k i e g o

W  spraw ie M ateusza C zarnka byłego Szambelana dw oru  Polskiego, za­
noszącego rekurs przeciw  w yrokow i w  wydziale trzecim  Sądni Appelłacyinego, 
W (dniu dw udziestym  miesiąca Października roku tysiąc ośrnset dziew iątego 
zapadłem lt, przez M ecenasa Łukasza Bogusławskiego-; mimo niestawienia się 
strony do Kassacyi pow ołaney , to  iest P refek ta  D epartam entu  W arszaw skie- ' 
go , oraz Izby  Adm inistracyiney dochodów -korony, gdy od udowodnionego 
w ręczenia na dniu szesnastym,M aia roku  bieżącego rezolucyi Kommissyi P o­
dań i  Instrukcyi sprawę przyiąm iącey  czas A rtykułam i 4 - 2 .  4 4 .  i  4 6 .  O rga- 
n i z a c y i  Sądu Kassacyinego przepisany up łyną ł, a  strona rekursu iąca spraw ę 
p o p ie ra ;

M aiąc sobie z zaniesionego rć k u rs u , przyłączonych- dowodów , i za­
padłych w yroków /przedstaw iony  przez Kom m issyą Podań i Instrukcyi naste- 
puiący stan sp raw y :

V



R hkursuiący M ateusz Czarnek otrzym aw szy od niegdy C ięcia  Prym asa 
P o io sk ieg o -n a  dożyw otni użytek dw a W oy to s tw a , to  iest Ladorodz w ielki i  
m a ły , oraz C hąśno, pierw sze w K luczu C hełm ińskim ,drugie  w  X iegtw ie Ł o ­
w ickim  położone, uzyskał w  dniu p iętnastym  Czerwca tysiąc siedrnset siedm - 
dziepątego siódmego ro k u , od niegdy X iecia Prym asa Ostrowskiego p rzy ­
w iley  ̂  zm ieniaiący użytek dożyw otni, ua użytek cz terdz iesto le tn i, w  te y  
t r e ś c i :

,, Ad annos quadraginta , d an d u m , donandum , e t conferendum  esse 
duxim us , u ti  quidem  cum omnibus ejus dem advocatiae , v il lis , cu riis , 
aedificiis ą g r is ,. p ra tis  , cam pis, sylvis, lacubus , 'piscinis , libera 
propinatione ac braxatione cerevisiae et c rem ati, subditis hortu lan is, 
in q u ilin is , eorum que laboribus, cunctis denique a tten en tiis ,e t p er- 
tinen tiis  nu llispenitus exceptis, sed i ta ,  t a t e l o n g e  et circum feren- 
t ia l i te r ,  p ro u t eandem advocatiam an tiqu i et inuuediati possessores 
tenebant. ”  —

Za staraniem  samego Prym asa przyw iley  takow y zaprezentow any został 
w  N uncyaturze Apostolskiey, i  w  ten  czas X iadz W ac ław  W iazew iczK anonik  
G nieźnieński zaw iaduiący dobram i głównemi. A rcybiskupstw a dołączył do n ie­
go, iak sam w yraża, ud reqvisitionem partis ju s  ad rem habentis , pod datą dw u­
dziestego czwartego S ierpnia tysiąc siedmset siędrndziesiątego osmego haste- 
puiące zaśw iadczenie: N

„  A dvocatia Chąśno cum villa ,flocata in  m ansis, ri.lgo  W ło k i , v ig in ti 
duobuś cum d im id io , lim ita t undique cum bonis mensae A rchiepi- 
scopalis ducatus Loviciensis, advoOatia Ladorodz e t 'L a d o ró d z e k  
cum y illis , locata in mansis vulgo W łoki tr ig in ta , ncmpe L adorodz 
m ajor in  mansis viginti duobus, Ladorodz minor in. mansis octo ; 
łim ites habet cum  villis Ńobiłium  haeredem  U m ienia, O strow o , 
Tarnów ka. E st etiam  iii aliqua p arte  confinis praediis bonorum  
Archiepiscopalium .

Ł ącznie z takiem  zaświadczeniem  przyw iley w yexpedydw any został 
w  X u n c y a t u r z e  A postolskiey; późńTey zaś, to  iest w  roku  tysiąc siedmset 
OŁ-mdziesiąt pierw szym  na prośbę M ateusza G zarhka, nastąpiło potw ierdzenie 
K ró la  S tanisław a A ugusta , w  któróm  co do słowa expedycya N uncyatury  
A postolskiey, zaw ieraiąca w  sobio oraz zaświadczenie X iedza W iazeyyicza 
•iest umieszczoną. . ' ,
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- O d roku  tysiąc siedmset siedm dziesiąt osm ego, aź do zajęcia k ra iu  p rzez  
r*ąd p rusk i zbśtawały wspomniono w oytostw a w  ciągłey następujących p o  
sobie Prym asów  dzierżaw ie k tó rzy  w  okręgu tychże w oytostw  trzy  zało- 
żyli kolonie: to iest Grabie małe w ra k u  tysiąc siedmset siedm dziesiątym  dzie­
w iątym , Debla w  roku tysiąc siedm set ośmdziesiątym drugim , i Skąpo w  roku  
tysiąc siedę.mset dziewiedziesiątym  d rug im , a  czynsze z nich do klucza Cheł­
m ińskiego nakazali opłacać.

Po ustaniu dzierżaw y gdy Skarb pruski był w  obowiązku oddania W o y ­
to stw  Em fitsutycziiem u posiadaczow i, aż do w yiśeia lat' cz terdziestu , znale­
ziono w  R ejestrach klucza Chełmińskiego , czynsze z now ych kolonii, i  z te­
go pow odu M ateuszow i Czarnkow i same tylko oddane W oytostw a bez kolonii, 
z  k tórych  p i e r w s z e  w niew ątp liw ey iego possessyi dotąd będące, podług n o ­
wego ro zm iaru , przeszło tysiąc m orgów w ięcćy w  sobie obeym uią nad roz­
ległość przez X iedza W iazew icza zaświadczoną.

R ekursuiący  u trzym uiąc iż zaświadczenie to  nie zgadfea się z osnową 
p rzyw ile iu , iż X iadz W iazew icz nie m iał obow iązku ani potrzeby objaśniać 
p rzy w iley , sam z siebie iasny , a tern m niey służyło m u 'p ra w o  zm ieniania 
p rzy w ile iu , przez ograniczenie iego ogólnego znaczenia , żądał oddania sobie 
trzech  kolonii, iako w edług osnowy przyw ile iu  w  obrębie w oytostw  za ło ­
żonych.—•

W  drodze p raw a w yrok Sądu deputacyą kam eralną i Spraw iedliwości 
zw anego, na dniu dw udziestym  szóstym K w ietn ia tysiąc ośmset szóstego roku 
W W arszaw ie wydany p rzyzna ł rekursniącem u praw o do rzeczonych k o lo n ii, 
a  następnie iuż w  czasie rządu  terażnieyszego w yrok T rybunału  pierw szey 
Instancyi D epartam entu  W arszaw skiego w  dniu piętnastym  K w ietn ia  tysiąc 
ośmset dziew iątego roku w  instancyi Appellacyiney zapadły , toż samo po­
tw ierdz ił. . k-ń p ' J; : 51l a ■ _

P refek t D epartam entu W arszaw skiego trzym ając się O rdynacyi sądcw ey 
R ządu zeszłego, podał w  dniu czw artym  M aia i  siódmym Czerw ca tysiąc 
ośmset dziewiątego pismo do T rybunału  -odwołując się do trzeciey  Instancy i, a  
T rybunał w  rezolucyach piątego M aia i  dwudziestego Czerwca tegoż roku  
na mocy przepisów  teyźe Ordynkcyi takow e odw ołanie się dopuścił. R e­
kursuiący zaś zapatrując się na p raw id ła  nowego postępow ania sądowego, 
zapozw ał przed Sąd A ppellacyiney, tak  P refek ta  iako też pełnom ocnika
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S k arb u , tudzież K rólew skiego P ro k u ra to ra , oraZ Izbę A dm inistracyjną do­
chodów korony , iako, te raz  w  pósiadaniu ty le razy  wspom nionych trzech  
kolonii będącą, iuż nie w  tym  zam iarze aby do popierania spraw y znaglić stronę 
przeciw ną ,' lecz owszem ządaiąc iżby w yrok P iybupału  dla niepopierania 
s tro n y , iako praw om ocny, uznanym  został, z te  n r dołączeniem , iż strona 
p rzeciw ka obowiązana je st zwrócić uży tk i od czasu pokoiu Tylżyckiego 
z  kolonii pobierane. W  rozpraw ie zaś przed  Sądem iuź m e w nosił żądania 
swego o uznanie* prawom ocności w y rp k u , broniąc raczey spraw y samey , i 
ządaiąc potw ierdzenia -decyzyi T rybunału  , z dodatkiem  co do użytków . P rz e ­
ciw nie druga strona w nosiła: izby rekursu iący  teraz M ateusz Czarnek z żąda­
n iem  zw ro tu  kolonii oddalonym  został.

Sąd A ppellacyiny w yrokuiąc w  toy- spraw ie W dniti dziew iętnastym  
Października tysiąc ośmset dziew iątego roku  w yrok i tak  byłey D eputacyi 
spraw iedliw ości kam ery W a rsz a w sk ie j, iak T rybunału  cywilnego pierw szey 
Instancyi uchyliw szy , rekursuiącego od zw ro tu  trzech  kolonii odsądził, a 
to  z następujących pow odów.

najprzód  iż  zaświadczenie X iedza W iazew icza nie może bydź uw ażane 
za p ro stą  narracyą , ale raczey za dow ód stenów czy., zwłaszcza 
gdy iest umieszczone w  potw ierdzeniu  królew skiem  p rzyw ile iu , i  
dow odzi przeciw  stronie na k tó rey  rekw izycyą było w ydane ; a za­
tem  ta k  daleko iest w ażne dopóki contr ar tu m , dow iedzjonim  nie 
b ę d z ie ; .

• m •  /

psw ióre , źe podług nowego rbzm iaru  Szam belan C zarnek posiada w ięcćy 
tysiąc sto dw a m orgi i  dwieście ośmnaście p rę tó w , niż m u podług 
rzeczonego zaśw iadczenia posiadać należy., a zatem  X iązę tą  P ry ­
masi zakładając kolonie bynaym nićy gruntów  do w oytostw a nale­
żących nie uszczuplili 5

potrzecie że naw et biorąc osnowę samego przyw ile iu  ogólne iego w yrazy 
w edług teo ry i p raw a restrictive nie zaś extensive tłumaczone bydź 

' w in n y ;
poczwarte że nadawcy nie w yzuli się ex dominio directo, owszem toż do­

m inium  utrzym yw ali zakładaiąc nowe kolonie z obowiązkiem  p ła ­
cenia' czynszu do klucza Chełm ińskiego, przeciw nie zas posiadacz 
ffiinjjt  antyczny w oytostw  nie by ł nigdy w  posiadaniu użytków  ko- 

■ ’ ło n ii,
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lonii , milcząc przez la t przeszło dw adzieścia dw a od założenia 
p ierw szćy , i nie zastrzegaiąc sobie p raw  te raz  roszczonych; 

popiąte, nakonieć i i  gdyby naw et udow odnił Szambelan C zarnek, ie  lasy 
w  k tórych kolonie założone zostały , należą do w óytostw ‘,- te d y  i 
Wtenczas niem ogłby się dopominać użytku  tychże kolonii, lecz. w y- 
nadgrodzenia użytków  iakie mógłby mieć z gruntu  tego , gdy był 
lasem.

Przeciw  tem u w yrokow i zanoszący rekurs opiera go na dwóch głó­
w nych powodach:

1. iż w postępow aniu sądowem obrażona została formalność pod n ie­
ważnością zalecona , a łącznie z takiem  uchybieniem  przestąpio­
n y  w yraźny przepis p raw a,

2 . iż w  głów nym  przedm iocie Sąd w yrokow ał przeciw  iasnym  i oczy­
w istym  praw om  j

Co do pierw szego u trzy m u ie : źe strona p rzec iw na w edług K odexu 
postępow ania w inna by ła  w  przeciągu trzech  miesięcy założyć appellacyą, 
a  to  nie przez oświadczenia do T ry b u n a łu , lecz zapozywaiąc reku rsu ią- 
cego z term inem  praw em  przepisanym , i w ręczaiąc ak t appellacyi, iak 
a rty k u ł 443 i 456 K odexu postępow ania pod nieważnością zalecaią. Ze — 
zaś ani pozwy w ydanem i, a.ni appellacya w  przeciągu -trzech miesięcy 
popartą  n ie b y ła ,  przeto  Sąd przyim uiąc appellacyą strony przeciw ney 
uchybił istotnym  sądowego postępow ania formalnościom, i  zgw ałcił p ra ­
wo uchylaiąc w yrok T rybunału  k tó ry  iuź stał się praw om ocnym ,

Zostaw ia w p raw d z ie  arty k u ł 443 w  odstępie d rugim , stronie do ap­
pellacyi pow ołaney wolność założenia incydentalnie Appellacyi w  iakiem - 
kolw iek położeniu sp raw y , lecz przepis ten stosuie się iedynie do pun­
któw  zaappellowanych. R ekursuiący odwołał się tylko z tey  przyczyny 
i i  m u użytk i od czasu Tylżyckiego Pokoiu przysądzone nie zosta ły , w y­
rok  zatem  T ry b u n a łu , co do decyzyi zw ro tu  kolonii, iako nie appello- 
wrany stał się praw om ocnym , a następnie skarb nie mógł iuż incydental­
nie odwoływać się od tego prawumocnego punktu . U waża dalóy rek u r­
suiący iz moc ta  zakładania appellacyi nie iest co do czasu nieograniczo­
n ą , chociaż w  tym  względzie K odex postępow ania nic nie s tanow i, i o- 
kolicznosć tę  przytoczeniem  D zieła pod ty tułem  Pfatłłcien  w K iędze  III. 
na karcie 3 1 wyiaśnić usiłuie:

'  v- 43



Co do drugiego powodu rekursu , mniem a, iż przywiley nadawczy 
♦ itn  n o rn lch  rolach i  łąkach, ale też o Borach i  lasach, słowem o

S i e w 1 §§'« 5*> i >« Wltępu , A  których prsywUeie pod ln j; i&  
? ^ „ peo brzmienia tłumaczone być winny. P rzy s tęp u je  do zaświadcze­
nia Xiędza W iazewicza tw ierdzi iż to  -ile późniejsze od p rzy w iieu j ile 
n i!  uczynione przez samego nadawcę, ani przez wyższego r  ile me wie 
•i • ' JoA iaba pow agą, i  z iakiey infprmacyi w ydane, uwazanem byc 
nie' może za ważne. Przypuszczaiąc nawet ważność onego, tedy Sąd w y- 

£ !  mvlnie ieszcze toż zaświadczenie tłum aczył, sądząc iz Xiadz 
W iazewicz w  oznaczeniu lieżby włok brał całą w ó jto stw  rozbegłosc gdy 
n_ ' gruntach tylko ornych chciał mówić, co się pokazuie stąd nayp ,

BWoie^lo gruntów ornych s t o s o w a ł ia  ta n ie  w 
opisuie w ten sposób granice:—  v

„  limites habet c u m  villie haeredum  nobilium Umienia, O strow o, 
T arnów ka.44

gdyby zatem ilość włók przez n i e g o  opisana ściągał-asię ^  cfttóy płM«- 
czyzny tedy granice w ó jto stw a  me mogłyby niz do granic wspommo 
nych w i o s e k  d o c h o d z ić .-T y m  sposobem strona dowiesc ^ ^ ie % l  
W brew przyw ileiow i, W brew wyraźnemu praw u wyrć-kowa ,

Tlnzbieraiac zaś daley skutki prawne które Sąd wywodził z posiada-
„ i .  kolonii prBea P rym asów ,n ieposiadan ia  i w y r a T n e .
v  sadzi iż wyrok w zastosowaniu p raw , zgwałcił ich wyraźne
p r" a |u y t  tTVowiem i  X ia i , ta  Prym a,! zaktadali ko lom ., > ^  1 
nich czynsze do klucza Chełmińskiego opłacac me dowodzi zdaniem re 
kimsuiacego, iżby mieli prawo do tego, gdyż raz wyzuwszy się z uży­
tków , nie mogli ich sobie samowolnie przywłaszcza^,  am o t 
innym , iak to  wyraźnie zas trzeg a j §§ *9> t yt* 1 99 > J
Części ’ I. praw a powszechnego Pruskiego.
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Niemnićy milczenie Em fitenty nie stanowi zrzeczenia s ię , ani się 
go domyślać każe prawo pruskie w  § io5 wstępu swoiego — do preskry- 
pcyi zaś według § 596 tyt: IX. Części Ł  praw a powszechnego pruskie­
go i  art: 6 0 7  Kodexu Napoleona dwudziestodwuletni przeciąg czasu 
nie’ iest ieszcze dostatecznym, ani X iążęta Arcybiskupi lako dzierżawcy 
odwoływać się do preskrypcyi nie m ogli, przeciw  dziedzicowi, W cza­
sie dzierżawy ̂ zaczętćy i kontynuowaney.

Nakoniec co do zasady zaskarżonego wyroku iakohy rekursuiący 
maiąc tylko użytek lasu nie mógł żądać użytku z k o l o n i i  opiera strona , 
przeciwna swe zdanie na przepisach §§ 4, 7 , 4a, i4 5 ,  ty t. X V id . Czę­
ści I. praw a pruskiego twierdząc iż u su  fructuanus ma prawo do wszelkicii
użytków i polepszeń.

Z tych zatćm wszystkich powodów domaga się:
aby zaskarżony wyrok na mocy artykułu  1 0 . pod liczbą 1 1 2 , 
organizacyi Sądu kassacyinego skassowanym , a sprawa w  celu po­
wtórnego rozsądzenia innemu wydziałowi Sądu appellacyinego
odesłaną zosta ła ; ... ,

Po wysłuchaniu przeto rapportu  Kommissyi podań 1 ln strukcy i, oraz 
Wniosków Królewskiego przy Sądzie swoim Prokuratora , który ani co do 
istotnych pod nieważnością zaleconych Sądowego postępowania formalności, 
ani co do obrazy wyraźnego praw a, żadnego u c h y b i e n i a  w zaskarżonym wy­
roku nieznayduie:

S A  D K A S S A C Y I N Y
t w

zważywszy,
iż zarzucone przez rekursuiącćgo przestąpienie formalności artykułam i 
4 4 3  i 456, kodexu postępowania pod nieważnością zaleconych, na wzgląd 
zasługiwać niemoże, z powodu źe wsprawie ninieyszey z czynów przed pier­
wszym Maja tysiąc ośraset osmego roku zdarzonych wynikłćy 1 przez ap- 
pellacyą od W yroku pod panowaniem pruskiem wydanego doszłćy do Są­
dów Konstytucyinych X iestw a, stosownie do artykułu  13 lnstrukcyi 
przez M inisterium Sprawiedliwości w  dniu dwudziestym trzecim Maja 

\  tysiąc ośmset osmego roku w ydanćy, do postępowania przez Kommissyą 
Rządzącą wskazanego, nie zaś do Kodexu Postępowania Cywilnego tran  
cuzkiego stosować się należało;

43 *



zw ażyw szy iż P refek t D epartam entu  W arszaw skiego odw ołuiąc się od w yro­
ku T rybunatu  w  dniu piętnastym  K w ietnia tysiąc ośmset dziew iątego 
zapadłego , zgłosił się z ąppellacyą w  dniu czw artym  Maia , i pow tórnie 
w  dniu siódmym Czerw ca tegoż roku sposobem daw ną procedurą w ska­
zanym , a te y  uchybienia rekursuiący nie zarzuca , kodex zaś postępo­
w ania cyw ilnego, co do spraw  daw nych dopiero przez ustaw ę przecho­
dnią w  dniu dziesiątym  Października tysiąc ośmset dziew iątego w ydaną , 
a  m ianow icie p rzez a rty k u ł 8 tey  ze ustaw y za w prow adzony uważanym  
być winien;

zw ażywszy iż Sąd wyrokuiący. uznaiąc opis W oytostw  rekursuiącem u nada­
n ych , przez X iędza W iazew icza uczyniony, i  z woli Stolicy A postolskiej 
do nadawczego dokum entu przyłączony, a zatw ierdzeniem  K rólew skiem  
obięty , nie za prostą ty lko i  samemu nadaniu przeciw ną n a rracy ą , lecz 
za isto tną część nadania, nie tylko nie zgwdłcił żadnego w yraźnego p ra ­
w a , ale owszem stosownie do dowodów w yrokow ał;

zw ażywszy iż rów nie Sącl w yrokuiący  rozw iązuiąc w ątp liw ą kw estyą czy­
li nadanie rekursuiącego lak  się m a rozum ieć źe m u więcey nie da­
no nad oznaczoną ilość w łó k , czyli źe ta  w yrażona ilość 'w łó k , do 
ornych ty lko gruntów  m a się stosow ać, a lasy w  k tó rych  założono 
kolonie nadane m u zostały przez w yraz: cum villis sylvis etc\ 

n ie zgw ałcił w yraźnego P ra w a , gdyż rozw iązanie tey  k w esty i, nie na 
zastósowaniu w yraźnego praw a do niew ątpliw ego czynu, lecz na ocenie­
niu samego w ątpliw ego czynu, to  iest na w ytłum aczeniu w ątpliw ego 
przyw ile iu  polegało;

zw ażyw szy nakoniec, iż użycie w  zaskarżonym  w yroku w ięcey pow odów ku 
u s p r a w i e d l i w i e n i u  decyzyi n ie pociąga za sobą kassacyi, chociaż powo­
dy te nad potrzebę uży te  nie wszystkie zgodne są z p raw em ;

R ekurs M ateusza Ozarnka byłego Szam belana D w oru  polskiego, prze­
ciw  niestaw aiacem u P refek tow i D epartam entu  ~SVarszawskiego 01 az Izbie Ad- 
m inistracyiney dochodów koróny, zaocznie rozsądzaiąc:

Tenże rekurs o d rzu ca ; summę trzydzieści siedm złotych gro­
szy piętnaście w  papierze stęplów anym  od w pisu złożoną u tw ie rd za , 
takąż summę rów nie w  stęplów anym  papierze od ninieyszego w y-
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roku  przez stronę rekursu iącą opłaconą mieć chce, i stosownie do 
a rtyku łu  58 organizacyi Sądu kassacyinego tęź stronę na zapłace­
nie grzyw ien na fundusz ubogich w  summie, dwieście dwadzieścia 
pięć złotych polskich skazuie mocą ninieyszego w yroku.

(podpisano) Ł u b i e ń s k i  Z. Prezesa.
L . Osiński P isarz Sądowy.

N akazuiem y w szystkim  B urgrabiom  od k tórychby się tego domaga­
n o , aby rzeczony w yrok w  czem należy w yexekw ow ali; Naszym P ro ­
kurato rom  jeneralnym  i  Naszym P roku ra to rom  przy  T rybunałach  p ie r- 
w szey Instancyi aby tego dopilnow ali, w szystkim  Kommendantom i u rzę­
dnikom siły zbroyney , ażeby dodali pomocy w oyskowey gdy o to do nich 
zaydzie p raw na rekw izycya.

W ydrukow ać (podpisano) Lubieński Z. Prezesa
F elix  Ł u b  i e ń s h  i (L.S.) L. Osiński Pisarz S Ii.

Minister Sprawiedliwości.
Zgodno z Oryginałem  

(L. S . ) AnÓSfti Joneman
Sekretarz Jeneralny.


